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Dział c. k. galic. Tow. gospodarskiego
i. Z Rady Oddziału c. k. galic. Tow. gospodarskiego 

w Samborze
Odezwa do P, T . Członków O ddzia łu  z  pow iatu  

Turczańslneyo.
S ta ra n ia  nasze o podniesien ie stosunków  hodow la

nych  w T urczańsk im  pow iecie nie znachodząc należy 
tego  p o p arc ia  ze strony  ogółu, lu b  p rzynajm nie j znacz
nej części tam te jszych  gospodarzy , nie odniosły  n iestety  
pom yślnych "ezuR atów , a przyczyniła się do tego głów 
n ie ta  okoliczność, te  przepisy ustaw y o licencyonow a- 
n iu  buhajów , m ające n a  celu u sz lachetn ian ie  rasy  bydła 
n ie  cą  w ykonyw ane z ca łą  ścisłością , skutkiem  czego 
też i hodow la byd ła  w tym  pow iecie na bardzo niskim  
znachodzi się poziom ie.

O. k. Starostwo w Turce odezwą z dnia 23. stycz
nia 1908. r. do 1. 2 2 ‘947. zwróciło się do nas z prośbą 
o wydanie odpowiednich w tej mierze i stanowczych  
zarządzeń. W  jakiż jednakże sposób można życzeniu 
tconu radość uczyczynić, eżeli w powiecie, liczącym  
około 70 '000 . rolniczej lndności nie znaleźliśmy od po
wiednich waruuków do rozwinięcia skutecznej działal
ności, i jeźli po 40 latach istnienia Oddziału wykazać 
możemy w tym powiecie zaledw.e tylko 6. gospodarzy, 
którzy poczuli się do obowiązku przystąpienia do na
szego Tow arzystw a? Obowiązki, jakie statut T ow arzy
stwa gospodarskiego na członków nakłada —  ograni
czają się jedynie na opłacie rocznej wkładki, która dla 
niezamożnych gospodarzy wynosi tylko 4. korony. 
Obowiązek ten, w porównaniu z korzyściami, jakie się  
odnosi z chwilą przystąpienia do Oddziału, nie wyda 
się jednakże żadnem u z gospodarzy za ciężkim, bo 
drobny teu wydatek stanowić będzie tylko niezuaczną 
cząstkę zysku, jaki każdemu członkowi przynosi utrzy
mywanie stacyi chlewni, lub owczarni zarodowej.

W iedząc z dośw iadczenia, iż do rozwoju i p o d 
n iesien ia  działa lności naszej najbardzie j przyczynić się 
m ogą ci członkowie O ddzia łu , k tórzy u trzym njąc po 
myśli odnośnych  instrukcyi stacye hodow lane —  roz
budzać m ogą w całe j okolicy ja k  najżyw sze za in te re 
sow anie się spraw am i naszego T ow arzystw a, zwracam y 
się, do w szystkich, do P . T .  W łaścicieli stacyi z up rze j
m ą p rośbą  o zjednyw anie O ddziałow i naszem u now ych 
Członków  z pośród  tych  gospodarzy  i sąsiadów , o k tórych

sądzić można iż powierzonego im m ateryału hodow la
nego nie zmarnują.

D o c. k. Starostwa, tudzież do W ydziału powia- 
tuwego w Turce udajem y się równocześnie z prośbą o 
jak najenergiczniejsze poparcie naszych usiłowań, bez 
którego, o pomyślnym toku naszej akcyi ani mowy 
być nie m oże.

£ o  zwinięciu dwóch stacyi buhajów subwencyo- 
nowanych przez R adę powiatową, a to w Turce i w 
Jaw orze, rozpisujemy zarazem konkurs na te dwie sta 
cye wyznaczając teim ia  do wnoszenia podań na ręce 
tamtejszego W ydziału powiatowego do 1. marca br.

W  sprawie podniesienia chowu drobiu w tam tej
szym powiecie, który znachodzić się ma w takim upadku, 
iż nie zaspokaja nawet potrzeb m iejscowych, odnosimy 
się równocześnie do tutejszego W ydz;ału F ilii kraj. 
Towarzystwa chowu dro nu z prośbą o wysłania do 
Turki swego delegata, którego zadaniem będzie zbadać 
warunki co do ew entualnego założenia tamże F ilii tbgo 
Towarzystwa.

Sam bor dnia l i .  lutego laOB.

Ił. Bo Świeti.ogo WjrdzJ?>ji p o w i a t ,  w Tu>ce. iB.-b 6.)
II . N a  skutek odezwy tam tejszego c. k. Starostwa  

z d. 23. stycznia 1908. do 1. 2 2 9 4 7 17, w której zazna
czono potrzebę wydam a stanowczych zarządzeń celem  
poprawienia niepom yśluych stosunków hodowli zwierząt 
domowych w Turczańskim powiecie, zwracamy się do 
Świetnego W ydziału powiatowego o udzielenie nam ze 
Swej strony jak najenergiezniejszego poparcia naszej dzia
łalności w naatępującyćh kierunkach:

1.) Z  powodu dokonanego wskutek wniesionych  
rezygnacyi w zeszłj m miesiącu zwinięcia stacyi subwen- 
cyonowunych Siinentalów  w Turce i w Jaworze, 
okazała się potrzeba założenia takichże stacyi u innych  
gospodarzy w powiecie, zaczem o wystaranie się o kan
dydatów zapomocą ogłoszenia konkursu, niniejszem  
Uprzejmie prosimy.

2.) Przed 5. laty liczył nasz O ddział w tam tej
szym powiecie 26. człowków czynnych, którzy po naj
większej części z powodu nieuiszczania rocznych w kła
dek z Towarzystwa wyłączeni zostali. O becnie liczymy 
w powiecie Turczańskim tylko 6. członków, a choć 
każdy z nich jest bądź w łaścicielem  stacyi subwencyo- 
nowej przez K om itet, lub R adę powiatową, bądź też 
właścicielem  chlewni zarodowej, sknteczne oddziaływanie

tych stacyi nie daje się wcale spostrzegać z tego p o 
wodu, ponieważ liczba tych stacyi w stosunku do ilości 
gospodarstw w powiecie, tudzież do rozległości powiatu 
jest znikomo m ałą.

Gdy każdemu członkowi przysłużą prawo starania 
się o stacye hodowlane i gdy to prawo niemal każdemu z 
nich przyznawano bywa, zatem wina smutnych stosunków  
pod względem chowu bydła cięży na gospodarzach sa 
mych, bo widocznem jest, że pomimo odezw i konkur
sów, z usług i dobrodziejstw Towarzystwa gospodarskie
go ludzie ci korzystać nie chcą.

Interwencya Świetnego W ydziału powiatowego, 
tudzież wywarcie Swego wpływu celem rozbudzenia 
większego zaiteresowania się ogółu rolniczej ludności 
akcyą naszego Towarzystwa, przynieść powinna zna
mienne korzyści całem u powiatowi i z tego to powodu 
upraszamy o zjednywanie nam większej liczby członków.

3.) W wykonaniu uchwały powziętej na W al- 
nem Zgromadzeniu Oddziału w T u rce, w dniu 23. maja 
1906 r. prosimy następnie o wybór delegata, któryby 
pozostając z nami w ciągłej styczności, zająć się zechciał 
życzliwie agendami naszemi w tamtejszym powiecie, tu- 
dz eż pośrednicząc pomiędzy R adą Oddziału a zam iesz
kałymi w tm te jsz y m  powiecie członkatr i Oddziału —  
wpływać m ógł dodatnio na rozwój stosunków gospodar
skich w całym powiecie.

Upraszam y w końcu o doniesienie nam. jaki jest 
wynik ogłoszonego w styczniu br. konkursu w sprawie 
stacyi subwencyjnych.

Sambor dnia 20. lutego 1908. r.

III. Z posiedzenia (II.) Rady Oddziału w Samborze.
P od przewodnictwem Prezesa Oddziału, p. S te fa 

na hr. Kom orowskiego odbyło słę w dniu 20. lutego  
1907. w obecności 6. członków posiedzenie R ady O d
działu, na którem załatwiono następująre spławy:

1.) Przyjęto do wiadomości protokół poprzednie
go posiedzenia z dnia 16. stycznia, tudzież sprawozda
nie z czynności Rady i lustratora stacyi hodowlanych  
za czas od 16. styczni- do 20. lutego.

2.) Przyjęto do wiadomości wniesioną przez ks. 
Dymitra H ordyńskiego rezygnacyę z godności członka 
Rady, tudzież jego zgłoszenie co do wystąpienia z T o 
warzystwa.

.3.) W skutek odezwy c. k. Starostwa w Turce 
w sprawie podniesienia chowu bydła w tamtejszym po-

GEOEGE DELLflVOS

bT  l c o l o r e
W OLNT PRZEK ŁA D  Z NIEH lECK IECiO .

P o  parnym  dniu  w rześniowym  z a p a d a ł zm rok n ad  
F lo re n cy ą . W ieczó r ten  n ie p rzyn iósł ochłody, gdyż 
pow ietrze było duszne i ciężkie, chw ilam i d robny  deszcz 
siekł tw arze rzadk ich  p rzechodn i i zm uszał ich chronić 
się w b ram ach  dom ów . N a  obszerniejszych p lacach  
m ias ta  było nieco w idniej, lecz m ałe i wąskie ulice by 
ły pogrążone w ciem ności.

S ta ry  ju b ile r  S im one s ta ł w łaśnie przed drzwiam i 
swego sk lepu , gdy w ysoka, szczelnie zaw oalow ana ko 
b ie ta  sk ręc iła  w uliczkę i sk ierow ała  swe kroki ku 
n iem u

„Czy to  wy jesteście  jub ilerem  Sim one?* zap y ta 
ła  za trzy m u jąc  się przy nim .

„D o usług  tw ych m adonno* odpow iedział sta ry  
b a d a ją c  swem i m ałem i, bystrem i oczym a przybyłą , „R acz 
w ejść, i zaszczycić mój skrom ny dom.*

Z aw elonow ana kob ie ta  w aha ła  się chw ilę, o g lą d a
ją c  się poza siebie, po tem  w eszła do m ałego sklepu; 
z ło tn ik  podąży ł za n ią  i zam kną ł drzwi. P rzy  św ietle

szybko zapalonej lam py, s ta ry  skrycie p rzypatryw ał się 
swem u gościowi, p o d a jąc  krzesło  i p y ta jąc  o cel tej wizyty.

„Z arekom endow ano  mi was jako  uczciwego człowieka 
m istrzu S im one*, rzek ła , „słyszałam  rów nież, że oprócz 
swego rzem iosła tru d n ic ie  się hand lem  klejnotów ?*

„K tó rzy  to pow iedzieli, p raw dę m ów ili", o d p arł 
S im one, „ jestem  człowiekiem  uczciw ym , na B o g a  m oich 
ojców, i śm iało możesz, mi zaufać m adonno!*

„Jak wysoko oszacow alibyście tę  kolję?.* M ów iąc 
to , położyła na lad ę  naszyjn ik  z pere ł ■ w ielkich szm a
ragdów .

Z daw ało  się, ja k b y  w spaniałość k le jno tów  nie 
czyniła najm niejszego  w rażenia na jub ilerze  —  wziął 
je  do rąk  i b a d a ł ich b lask  w św ietle lauipy.

„C hcecie to  kup ić  S im o n e? '
Z ło tn ik  m ilczał chwilę, po tem  rzekł:

„D laczegóż nie m iałbym  kupić, skoro  je s t to  
twem  życzeniem m adonno?*

„W  tak im  razie oszacujcie te  k le jno ty  i oznacz
cie sum ę ja k ą  mi dać za n ią  m ożecie, ale uprzedzam , 
że się dobrze znam na icli w artości. N ie s ta ra jc ie  się 
mię oszukać, m ogło by wam się w ydarzyć to , co zło
tnikow i P orfiriow i z V ia  S an  G iorg io .*

S im one nie uw ażał za godne siebie po raz  wtóry

mówić o swej uczciwości. Z aczą ł liczyć p erły  i notow ać 
wynik n a  tabliczce.

D an ia  przypatryw ała mu się chwilę, ale że jej 
gorąco  było w tej m ałej iżbie, w k tó re j było duszne 
pow ietrze parnego  duia, podeszła do okna.

S im one podn iósł wzrok od swej pracy .
„R acz zdjąć welon, m adonno B elcolore, pow ie

trze tu  parne.*
Z ag a d n ię ta  w ydała m ały okrzyk zdziw ienia. 
„Z n ac ie  m ię?“
„W idzia łem  cię m adonno kilka razy, a k to  raz 

cię w idział, ten  musi cię poznać."
B elco lore śm iała się. „D ziękuję wam za p o ch leb 

stwo, m istrzu.*
„O dsłoń  się m adonno, cokolwiek mogło skłonić 

najp iękniejszą z kobiet do przyjścia tu  — ta jem n ica  
tw oja je s t św iętą s ta rem u  S im one *

„N ie  m am  żadnych  ta jem n ic" odpow iedziała B e l
colore, podnosząc dum nie głowę. „N ie , lub ię  gdy się 
tłum  we m nie w patru je  i goni za m ną. Pom óżcie mi 
przy zdejm ow aniu w elonu. T ak , dobrze, a te raz  p o 
wiedźcie, co dajecie  za ten  naszy jn ik?" .

S tary  złotnik w patrzy ł się ostro  w cudną tw arz, 
pochyloną nad  św iecącem i kam ieniam i.
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wiecie postanowiła R a d a  O ddziału  przystąpić w ciągu 
br. do żywszej działalności, k tóra  jednakże osiągnąć się 
da  jedynie tylko przy użyczeniu życzliwego poparc ia  ze 
s trony władz: politycznej i au tonomicznej pow iatu ,  do 
których wystosowano pisma m ające być umieszczone w 
dziale gospodarczym  Gazety  Sam borskie j.

4.)  N a  przymusowego zarządcę dóbr  ziemskich 
d la  S ądu  powiatowego w Córy  ni zalecono K om ite tow i 
p. S tan is ław a W ołkowickiego z Dydiowej.

5.) P ro śb ę  Iwana Suchego z M szańca o udzie le
nie dodatkowej suhwem:y{ na zakupno paszy d la  s tacy j
nego buha ja  uchwalono poprzeć i przedłożyć K o m i te 
towi do uwzględnienia.

(i.) Uchw alono przedłożyć K om ite tow i do uwzglę
dnien ia  prośby: J a n a  K izu n a  z P osady  felsztyńskiej i 
gminy Grąziowy pow. S ta rosam borsk iego  o przyznanie 
s ta c j i  buhajów  subwencyjuych rasy O ldenburg  i Si- 
mental .

7.) S tacyę chlewni zarodowej p rzyznano  p. S t a 
nisławowi Matkowskiemu z Błażowa. P ro s ię ta  d la  tej 
staeyi przeznaczyła R a d a  z chlewni zarodowych w S o 
kolikach i w Bilince.

8.) N a  cele u rządzenia wystawy przeglądowej w 
Sam borze uchwaliła R a d a  odnieść się do omitetu z 
p ro śb ą  o udzielenie subwencyi w kw. 1500. koron.

9.) Z godn ie  z wnioskiem lu s t ra to ra  O ddzia łu  u- 
chwalono przeznaczyć S im en ta le ra  ze stacyi w T u rc e ,  
do stacyi p. A r t u r a  P ęd rack iego ,  w Topolnicy.

10.) P rzy ję to  do wiadomości zgłoszenie p. S ta n i 
sława F rank iew icza  z M anaste rca ,  do obesłania wystawy 
przeglądowej w S am borze  najpiękniejszemu odm ianam i 
królików i puhaczem.

11.) D o  zbadan ia  s tanu  S im en ta le ra  na stacyi 
Topoln ica ,  u p. M arcelego  R udnick iego , uchwalono wy
delegować lu s t ra to ra  Oddziału , k tóry  sprawozdanie swe 
przeszłe Kom ite tow i w drodze prezydyalnej.

12.) Do komisyi licencynującej buhaje  w okręgu 
S ta rosam borsk im  wybrano jako  członka W miejsce p. 
E d w a rd a  Prusk iego , p. Jó z e fa  G rabow skiego ze Sozani, 
zaś do komisyi licencynn. w okręgu 'S ta roso lsk im , n a  miej
sce p, S tan is ław a Krokowskiego, p. Z y g m u n ta  K a m ie ń 
skiego ze Spasa .

13.) P rzy ję to  do wiadomości uskuteczn ioną  w y p ła 
tę subwencyi stacyom w Bukowej i Biskowicach,

14.) P rośby  o przyjęcie do O ddziału  wniesione 
przez: 1.) K o n w e n t  Q .O . K arm e l i tó w  w Sąsiadowicach,
2.) p. M icha ła  P icu ra ,  3.) p. S tan is ław a M atkowskiego,
4.)  J a n a  K izuna , 5.) gminę Grąziowę, 6.) p. Z ygm un ta  
K am ieńskiego, 7.) ks. L e o n a  Kozaniewioza 8.)  ks. 
W ik to ra  Kordasiewicza. 9.) K ó łk o  rolnicze w N ad ybach ,
10.) K ółko  rolnicze w W oju tyczaeh  i 11.) p. K a z i 
mierza Giebułtowskiego — jako  p o p a r te  przez 2. czyn
nych człouków, przedłoży R a d a  W a ln e m u  Z g ro m a d z e 
niu do załatwienia.

N a  tern pro tokół i posiedzenie zakończono.

Korespondencye Rady Oddziału.
W ielm ożny P a n  S tanisław  M atkow ski w B ła żo -  

wie. U ch w ałą  z dnia dzisiejszego przyznaną zos ta ła  
W , P a n u  s tacya chlewni zarodowej w Błażowie.

O wysyłce, m a terya łu  hodowlanego zostanie W . 
P a n  w swoim czasie osobno zawiadomiony.

S am b o r  dnia 20. lu tego 1908.

Szanow ny P a n  Franciszek Z iem n iak  n a  Powo
dowej, w Samborze. U ch w ałą  z dn ia  dzisiejszego p rzy 
znaną  została  Sz. P a n u  stacya chlewni zarodowej na  
Powodowej.

O wysyłce pros ią t  zawiadom imy Sz. P a n a  osobnem  
pismem,

S am bor  dnia 20  lu tego 1908.

W ielmożny P an  J a n  Popiel K iszczak  w K u lczy-  
cach. U praszam y  o doniesienie, w którym dniu u sk u 
teczniony zostanie zwrot p ros ią t  z p rzyznanej W . P an u  
przed 2. laty chlewni zarodowej, bowiem ten  m aterya ł  
hodowlany przeznaczonym został d la  innej stacyi.

S am b o r  dnia 20. lu tego 1908.

W ielmożny P an  W ładysław  Mąlcarski to K ul-
czycach. U praszam y o doniesisienie, w jakim czasie u-
skuteczniony zostanie zwrot p ro s ią t  z przyznanej W .  
P a n u  przed 3. laty chlewni zarodowej, bowiem inate- 
ryał ten hodowlany potrzebny  nam  jest  obecn ie  do z a 
łożenia nowej stacyi.

S am bor dn ia  20. lutego 1908.

Oddział Samborski c. k galic Tow. gospod.
wobec gwałtów pruskich,

Rezolucya.

W a ln e  Z grom adzenie  O ddzia iu  c. k. galic. Tow. 
gospodarsk iego  na posiedzeniu odbytem  w dniu 20. lu 
tego br. zgodnie z wnioskiem R a d y  O ddzia łu  powzięło 
n as tęp u jące  rezolucyc:

I. O ddzia ł c. k. galic. Tow arzystw a 'g o s p o d .  w 
Sam borze  przesyła wyrazy najżywszego współczucia T o 
warzystwa rolniczemu Wielk. Księstwa Poznańskiego, 
jakoteż wyrazy Lolu i obużenia z powodu bezprzykła
dnego i wszelkim uczuciom ludzkości i jej kulturze u r ą 
gającego bezprawia: wywłaszczenia ziemi polskiej w p a ń 
stwie pruskiem i

I I .  O ddzia ł  S am borsk i postanaw ia  zerwać wszel
kie s tosunki przemysłowo-handlowe z pruskim przemy
słem, a w końcu wyraża K o łu  polskiemu we W iedn iu ,  
jak  również posłowi d o  R a d y  P ań s tw a  z m ias ta  S a m 
bora, J .  E .  W ojciechowi lir. Dzieduszyckiemu podzię
kowanie za zajęte w tej sprawie stanowisko.

T\uc\v ęvxe&vh(\>Qrcx\-
W yborcy  z grupy gmin wiejskich powiatu S a m 

borskiego przystąpią we wtorek, dnia 25. bm. do spe ł
nienia ważnego, obywatelskiego obowiązku, jakim jest  
oddanie głosu na korzyść tego kandyda ta ,  k tóry ze 
wszystkich jako  najgodniejszy uznany został i k tórem u 
m a n d a t  poselski z całem zaufaniem powierzonym być może!

W  piśmie naszem, w num erze 4 . , z dnia 2G. s ty 
cznia br.,  zdając spraw ę z posiedzenia powiatowego 
K o m ite tu  przedwyborczego, z dnia 23. stycznia, w yra
ziliśmy zdanie , że skoro działalność dotychczaso
wego posła, p. F e lik sa  Sozańskiego była pod  każdym 
względem d la  powiatu i jegq mieszkańców skuteczną i 
dobroczynną, nie zachodzi zatem po trzeba og lądania  się 
za innym  kandyda tem , gdyż ten m a n d a t  poselski we
dług  zasad logiki i sprawiedliwości powinien i na  n a 
s tępną  kadencyę pozostawiony być tem u, kto przez lat
6. ku ogólnemu zadowoleniu wyborców, tudzież d la  d o 
b ra  ogółu mieszkańców gmin pracować potrafił.

Z  pełną  otóż nadz ie ją  i w silnej wierze w 
zwycięstwo idei sprawiedliwości, wyczekujemy rezu lta 
tu  wyboru z kuryi gmin wiejskich, tern więcej, że ża
den  z kon trk an d y d a tó w  p. Sozańskiego, ani zasługami 
położonymi dla powiatu, ani równymi przym iotam i cha
rak te ru  i duszy poszczycić się nie może.

L U T Y .
Idzie za styczniem i g rom nicą  świeci,
J a k b y  rozpocząć miał missyę pokoju —  
W ś ró d  rozszalałych, śniżystych zamieci 
„ P a x  vobi8u mówiąc, strudzonym po boju,

A  kiedy styczeń, on wódz siwobrody 
Law iną  śniegu stoczył się w łożysko,
L u ty ,  wnet sprasza na  wiośniane gody,
B o  mu już bliższem je s t  s łońca  ognisko.

I  rozpoczyna karnaw a łu  tańce  
Oblicze kryjąc pod  przyłbicę maski,
Pędzi kuligiem przez śniegowe szańce 
A  za nim lecą  okrzyki, oklaski.

Z abaw ą,  srogość zimy on łagodzi,
Rozgrzewa tańcem  krew zaskrzepłą w sercu,
A  najpiękniejszy, gdy z kwiatów powodzi 
Bez maski s tan ie  na  ś lubnym kobierca.

Zaczem  Pop ie lec  zgorszony asce ta  
Zajdzie  mu d rogę z słowami pokuty 
J a k  K a m e d u ła  —  przypom ni gdzie meta:

„M em ento  m o r i l “ ... o bezbożny L u ty  !
A  sypiąc popioł na  szych i na  złoto 
G asi  ochotę  —  popiołu m artw o tą .

Nowesioło. J a n  Oksza.

Wiadomości bieżące.
Posłodzenie Komitetu m ającego  się z a ją ć  u rzą d ze 

niem wystawy przeglądowej c. k. galic. Tow. gosp. w 
Sam borze,  odbędzie się w pią tek ,  dn ia  28. lu tego br., 
o godz. 2 ' / j  po po łudniu ,  w biurze O ddzia łu  c. k. galic. 
Tow arzystwa gospod. w S am borze .  D o  wzięcia udziału  
w tem posiedzeniu zaprasza przewodniczący K o m ite tu ,  
p. S tefan  hr .  Kom orowski, p. A n ton iego  G u t te te ra ,  
którego k rop tacya  n a  członka K o m ite tu  uchw aloną  zo
s ta ła  na  posiedzeniu R a d y  O ddziału  w dniu  16. s ty 
cznia br.

Posiedzenie Wydziału Filii Tow arzystwa chowu 
drobiu i królików w S am borze odbędzie się w piątek, 
dnia 28. bm., o godz. 4. po południu, w biurze O ddzia
łu c. k. galic. Tow. gospodarskiego w S am borze  (rynek
1. 22) o nas tępu jącym  porządku dziennym: 1) O dczy ta 
nie p ro toko łu  z poprzedniego posiedzenia 2.) S p raw oz
danie W ydzia łu  z czynności Filii  za r. 1907. 3.) U ło 
żenie porządku  dziennego i oznaczenie te rm inu  W a ln e 
go Zgrom adzenia .  4 .)  S p ra w a  obes łan ia  wystawy p rze
glądowej Oddziału c. k. galic. Tow . gospod. w S a m 
borze, we wrześniu 1908. r. 5.) Z a ła tw ien ie  podań  o 
przyznanie stacyi zarodowych. 6.) Oznaczenie cen jaj 
do wylęgu i 7.) W niosk i członków.

Mianowania. R a d a  szkolna krajowa zam ianow ała  
zastępcą nauczyciela w tut. g im nazjum , B olesław a P r o 
ro k a  a  W ładys ław a  K onopnick iego , nauczycielem k ie
rów. 2. klasowej szkole w Dorożowie.

Wiceburmistrz miasta , p. dr.  Rogalski zaprosił 
wszystkich wyborców posła na  Sejm krajowy z m iasta  
S am b o ra  n a  zgrom adzenie, k tóre  odbyło się wczoraj, 
22. bm. o godz. 7. wieczór w sali Sokoła  celem udzie
lenia kan d y d a to m  sposobności do przedstawienia się 
wyborcom, P orządek  dzienny tego zebran ia  ułożony był 
tym razem zgodnie z wymogami swobody obywalskiej, 
o rezultacie zaś ob rad  mówić będziemy mogli niestety 
dopiero za tydzień, gdyż niniejszy num er  wyszedł z pod  
prasy przed rozpoczęciem arcyciekawych obrad.

W sprawie zamykania szynków w niedzielę i 
święta odbył się onegdaj w K rakow ie  olbrzymi wiec 
ogólno-obywatelski, na  którym  uchwalono rozolucyę, 
wzywającą prezydyura wiecu, aby udało  się do Sejm u 
krajowego z prośbą o wydanie ustawy, nakazującej z a 
mykanie szynków i karczem w dni świąteczne, chrześci
jańskie  od godz. 6. wieczorem dnia poprzedzającego w 
niedziele i święta, do godz. 6. ran o  dnia poświątecznego.

W sprawie niszczenia gniazd gąsienic. S am borsk i  
W ydz ia ł  powiatowy okólnikiem wydanym w dniu 18. 
bm. wezwał wszystkie Zwierzchności gm inne do w yda
nia zarządzeń w sprawie ja k  najgruntowniejszego o- 
czyszczania drzew a zwłaszcza owocowych, z gniazd gą
sienic, k tórych  ilość zda je  się być w bieżącym roku 
znacznie większą, aniżeli w roku zeszłym. Niszczenie 
tych gniazd powinni właściciele sadów rozpocząć bez
zwłocznie, jeżli nie chcą narazić się na  dotkliwe straty, 
jako też  na ewentualność, iż i w bieżącym, a także i w 
nas tępnych  la tach  z drzew owocowych żadnego nie b ę 
d ą  się mogli doczekać pożytku.

Do Rady Oddziału c. k. galic. Tow. gospod. w 
Sam borze  wybrani zostali na  W a ln e m  Zgrom adzen iu  
członków O ddzia łu  w miejsce ks. D ym itra  H ordyńsk ie-  
go, który  z godności członka R a d y  zrezygnował, p. 
W ik to r  P o ten  z Błażowa, a w miejsce ś. p. W o jc ie ch a  
N adybsk iego ,  d. M ichał  Iwańczyszak z Biskowic.

Znakomita sztuka Z. K aw eckiego  p. t. „S zko ła14 
o d eg ra n ą  zostanie dziś, w niedzielę, dnia 23. lutego, 
w sali Soko ła  przez artystów  krakowskiego te a tru  ludo
wego. P oczą tek  przedstawienia o godz. 8. wieczorem.

Zarządowi parowej fabryki dachówek, cegieł i 
ru re k  drenow ych w N ad y b a ch  udało  się odkryć w o s ta 
tnich czasach warstwę ta k  wybornej gliny, iż wyroby 
tej fabryki nie u s tępu ją  obecnie w niezem pod wzglę
dem trwałości i jakości fabrykatom  Niepołomickim, 
kołomyjskim i drohobyckim . C ena  1000. sztuk na j le 
pszych dachówek ciągnionych, czerwonych wynosi 90. 
koron loco N adyby.

Opusty kolejowe dla zboża do siewu. Zboże do 
siewu m a przyznany opust w wysokości 5 0 %  no rm al
nej taryfy . K a ż d e m u  gospodarzowi wolno za zniżonym 
frach tem  sprowadzać corocznie 500. kg. nasienia do 
siejby. Celem uzyskania zniżki trzeba  dołączyć do listu 
przewozowego k ar tę  zamówienia, po tw ierdzoną przez 
je d n ą  z cen tra lnych  korporacy i rolniczych kraju .  N a  
żądanie  k a r t  takich dostarcza członkom Z a rz ą d  główny 
K ó łe k  rolniczych.

W chromofołoplastikonie p. L eo n a  Bukietyńsk ie-  
go przy ulicy S py tka  z M elsz tyna  przedstaw ioną będzie 
w bieżącym tygodniu ,  t .  j. w dniach od 23. do 29. 
bm. nowa serya obejm ująca 50. n a d e r  malowniczych 
widoków z zajmującoj podróży do P ortugalii .

W kursie dla ins truk to rów  powiatowych i o rga  - 
nizatorów K ó łek  rolniczych, który się odbył we L w o 
wie w dniach od 10. do 15. bm. wzięli udział delegaci 
tu t.  Z a rzą d u  pow. K ó łe k  roi. p. p. S tan is ław  B orkow 
ski i Michał Iwańczyszak.

Głód W Rosyi Z e  stron  dotknię tych nieurodzajem  
n adchodzą  grozą przyj m ające wiadomości. Ludzie  po 
kilka dni nic nie jedzą . Pom ocy nie ma żadnej.  W  176 
powiatach panu je  głód beznadziejny.

Matura tegoroczna. U ła tw ien ia  przy m atu rze  n a 
stąpić już m a ją  w tym roku. Z a d a n ia  z niemieckiego 
na  łacińskie odpadły . N a tom ias t ,  zadanie m atem aty
czne ma być zachowane. P rzy  egzaminie ustnym uwzglę
dnić należy przedewszystkiem ca łkowite wrażenie, z 
historyi i m a tem atyki mniej py tać  m ają  niż dotychczas, 
główny nacisk położony zostanie na  język ojczysty.

Trzęsieni ziemi, które w dniu 19. bm. naw iedzi
ło W ie d e ń  było o wiele silniejsze od poprzeduiego, k tó 
re nawiedziło to miasto w r. 1590. Najs ilnie j dało  się 
uczuć trzęsienie w dzielnicy I X .  pospadały  obrazy 
sprzęty, lampy i t. d.

•f Zmarli J a n  Geilhufer, em: m aszynista  k o le jo 
wy, zm arł  w Samborze dn ia  17. bra. w 73. roku  życia.

f  A lo jzy  Cisowski, em: in spek to r  n iesta łych d o 
chodów m iasta  Lwowa, zm arł w S am borze d n ia  18. bm., 
w 78. roku  życia.

Pożar. W  dniu  4. bm., po godz. 9. wieczorem 
wybuchł pożar  n a  przedmieściu Dolnia, w realności B ł a 
żeja J a s iu r  1. 34., k tóry  zniszczył doszczętnie b u d y 
nek miaszkalny tego gospodarza, tudzież sta jn ię  znacho- 
dzącą się pod jednym  dachem  z cha tą .  S zkoda ubezpie
czona w Tow . k rak .  wynosi 600. kor., zaś w ru c h o 
mościach 112. kor., P rzyczyną pożaru było  n a jp ra w d o 
podobniej n ieostrożnie obchodzenie się z ogniem.

Podziękowanie. Poczuw am y się do miłego obowiąz
ku  serdecznego podziękowania wszystkim, którzy rad ą  i 
pom ocą przyczynili się do powodzenia urządzonych przez 
nas  wieczorów, w szczególności zaś W n y m  Panom : J .  
K rup ińsk iem u  i J. Niezabitowskieinu, za szczególniejsze 
poparcie. Z a  akad . K ó łk o  d ram atyczne we Lwowie. 
J a n  Berezowski, S t.  F ischer .

Pośrednictwem W dostawie doborowych nas ion 
zbóż (przenicy, żyta, owsa, jęczmienia i t. d .)  warzyw, 
tudzież koniczu i trawek, po cenach  najum iarkow ań-  
szych postanowił przed zbliżającą się wiosną —  zająć 
się tutejszy Oddział c. k. galic. Tow arzystwa g o s p o d a r 
skiego. N as iona  te dosta rczane  będą  przez O ddzia ł 
handlowy K o m ite tu  c. k. gal. Tow. gospod. we L w o 
wie, który będzie je  nabyw ać u najpierwszych hodow 
ców w kra ju .  Byłoby wskazanem, aby P .  T .  g o sp o d a 
rze zamawiali po trzebne nas iona  już obecnie, tak, aby 
takowe w dogodnym i właściwym casie dostarczone 
być mogły. W szelkich informacyi co do nabyw ania  n a 
sion zbóż i warzyw udziela sek re tarz  O ddziału  p: S t a 
nisław Stefanowski.

Nowe marki gazetowe po 2, 6, TO i 20. hal.  
zaprowadza ministeryum hand lu .  Dotychczasowe m ark i 
ważne b ęd ą  aż do wyczerpania zapasu.

W ykłady rolnicze dla żołnierzy w służbie czynnej 
zyskują w Niem czech coraz więcejf uznania .  O dbyw a
j ą  się w miesiącach zimowych raz naj, .tydzień, wieczo
rem. Obecnie wykłady te .odbywają  się w D arm sta d t ,  
w M oguncji  i W o n n a cy i .



G A Z E T A  S A M B O R S K A  Nr. H .  z dnia 23. lutego 1908. I

Dr. Aloxander KuczRa,
były asystent polikliniki dentystycznej w Krakowie, 
specyalista w zakresie chorób jamy ustnej i dentysta 
ordynuje już od g. 8 -12  i od 2 - 4  w  S a m b o 
r z e ,  - K a n e l e  kamienica P. I. Sznajdrowej. 7 r>

. .  —  p -  —-  .

Edykt licytacyjny.
Dnia 13. marca 1908. o godzinie 12. w połu

dnie odbędzie się w Oddziele N r .  I I I .  sądu tutejszego 
licytacya realności w Kulczycach wid. 1023.

B udynek  mieszkalny, stodołę i rolę oceniono na 
3215 K or.

N ajniższa cena niżej k tórej sprzedaż niu nas tąp i  
wynosi 2143. K o r .  32 hal.

W a r u n k i  l icytacyjne i inne odnośne  doku inen ta  
przejrzeć można w Sądzie tutejszym w Oddziele N r .  i  II.

T ak ie  praw a, w obec k tórych  niniejsza licytacya 
byłaby niedopuszczalną, należy zgłosić do sądu  n a jp ó ź 
niej przy wyznaczonym term inie licytacyjnym , inaczej 
roszczenia tego rodzaju co do samych nieruchomości nie 
mogłyby być już ze sku tk iem  podnoszone.

T e  osoby, dla których jakie praw a lub ciężary na 
powyższej nieruchom ości bądź obecnie już istnieją,  bądź 
w toku  postępow ania  licytacyjnego powstaną, zaw iada
m iane będą  o dalszych w ydarzeniach tego po s tę p o w a
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, jeśli nie 
mieszkają w okręgu sądu niżej wymienionego i nie 
wskażą temuż sądowi pełnom ocnika taŁjJfcręczefi w sie
dzibie sądu zam ieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy w Samborze Oddział Ili.
dnia 4. lutego 1908. 1 —  1

Zarząd centralnej stacyi F ili' kraj. 
Towarz. chowu drobiu w Samborze

oferuje począwszy od 1. marca 1908

JAJA wylęgowe
oa rasowych kur:

M inorek  czarnych, SI i no rek białych, O rp ing tonów , K u 
kułek belgijskich, L angsbanów  bia łych i Zielononóżek 
polskich, po cenie 20. halerzy za 1. sztukę, zaś od 

kaczek Pekingów  olbrzymieli po 24. hal. za sztukę.
Członkowie Filili i Tuw. chowu drobiu  p łacą  poło

wę powyższej ceny.
Zam ów ienie  uskutecznione będą  w kolejnym p o 

rządku, z przyznaniem pierwszeństwa odbiorcom, którzy 
się wcześniej zgłosili.

S c  k u n  d a  ryta $7. tu t .  s z p i l t tb i  p o w s z e c h n e g o

v a \m
ordynuje od L listopada 1907. w nowem mieszka 

niu, w kamienicy pani Schneidrowcj pod
I. 10. w rynku. 18

K a  c  z  n o  ś  ć  ! ! !

i  zapewniony ma każdy u nas f  łafw.. zarabia 
V (f, k o r o n  1S. d o  JJ5. t y g o d n io w o
» lu z W/.^b-du i i s  płoń,  w ie k  lub o d d a le n ie .

bliższych informacji udziela:
P Y T P r z e d s i e i n o r s t w o  f a b r y c z n e ,  WyrOtlÓW t r y kotowycli 

j P  * '  we Lwowie ul, K o łłą ta ja  1. 2.

Zamówienia
na nawozy sztuczne
z fabryk p f l | i j sk ic b  lub krajowych przyjmuje: Sekre- 
ta ry a t  O ddziału  c. k. galic. Towarzystwa gospodaiskiego 

w S am borze .
P .  T .  Członkowie O ddziału  S am borsk iego  wpisy

wać mogą swe zamówienia do księgi ofertowej, k tó ra  
wyłożoną je s t  w biurze O ddzia łu  każdego czwartku i co 
niedzieli, w godzinach urzędowych.

a i f e  z m _________

|  KAFTANIKI, RĘKAWICZKI, •  
£  •  POŃCZOCHY. SZKASPETKI, 
|  PAPUCZE, KALOSZE •  •

polecają najtaniej

Bracia Rożankowscy

18

przedtem

ANTON! t i Ł E W S K I
W  S A M B O U Z K .

ą p

W trzech tygodniach oduczam

.  J Ą K A N I A
Lw ów ,Chodkiewicza Kr. 7. II. p. W .T 

CHŁOPIEC do USŁUGI w wieku oa 15 lat,
znajdzie z?iraz u tit iesy .cy .enie  w RESTAURACYI
Wł. Schenka W Sam borze,  ul. Lwowska 1. 33. — Pierw
szeństwo przyznaje się kandyda tom  zamiejscowym i takim, 
którzy w podobnych przedsiębiors tw ach byli już zajęci.

Realność
sk łada jąca  się z^ D O M l M I E S Z K A L N E  £10  o 5«
pokojach  i kuchni,*', s ta jn i .  wozowni z wszelkimi przyna- 
leżytościami, jakoteż: o g r ó d  k w i a t o w y  i w a r z y w n y ,  
oraz d w i e  p a r c e l e  p o d b u d o w f a n e  w  S a m b o 

r z e ,  przy ul.  K o p e rn ik a  1. 44., z powodu wyjazdu —

z wolnoi reki do sprzedania
24 METRY SZTACHET ŻELAZNYCH

również d o  s p r z e d a n i a .
Bliższej wiadomości zasiągnąć m ożna u właścicielki,  

lub w drukarn i  u p. S tan is ław a T ro jan a  w Sam borze  
rynek 1. 32 . 1 —3.

S i
nowo ulepszonego 

systemu trybikowego

UZNA NE ZA N A JL E P S Z E

e w n i k i 
„ A G R I K 0 L A

Stalowe pługi,
B R O N Y ,  W A L C E  

K osian i do trawy, koniczyny,
Żniwiarki do zboża.

grabiarki do siana i 'z ło ż a ,
PRASY DO SŁOMY i SIANA, 

Tłocznie do owoców i winogron, 
Hydrauliczne prasy,

Gniotowniki do winogron,obrywaoze winogron,
M ł y n k i  d o  t a r c i a  w o c ó tv ,  s i k a w k i  d o  

w i n n y c h  l a t o r o ś l i  i i n n y c h  r o ś l i n ,
Przyrządy do su szen ia  owoców i jarzyn,

  — i

M ł o c u r n i e  |
z pat. łożyskami wałeczkowemi samosmarującemi 
się do ruchu ręcznego, kieratowego i motorowego, J

Kieraty poruszane siłą  zwierząt pociągowych,
J U y n l i i  do  czyszczenia z t i o z a ,  i r i e n r y . M a c z e  K n K n r y d z y ,  

S i e c z k a r n i o  z pa tent ,  łożyskami wałeczkowemi 
sainosmarujij, 'emi najlżejszy cbód,

K r a j a c z e  b u r a k ó w ,  ś r ó t o w n i k i  
K o c i o ł k i  do parzenia , oszczędnościowe piece kociołkowe, 

O bracalnc pompy do gnojówki i w szystkie inne maszyny 
rolnicze

l ia jnow H zej k o n s t r u k c j i  o d z n a c z o n e j  n a g r o d a m i ,  w yrab ia ją ,  i d o s t a r c z a j ą

P II M A Y F A B T H i Ska.
f a b r y k i  m a s z y n  r o ln ic z y c h ,  o d l e w a r n i a  ż e l a z a  i k u ź n i e  p a r o w e

Rok założenia 1872. Wiedeń 2 !IJaborstrasse Nr. 71. 1050 robotników.
5 —13 odznaczeni więcej jak  600 złotymi, srebrnymi modularni etc.
O b s z e r n e  i l u s t r o w a n e  k a t a l o g i  b e z p ła tn ie .  Z a s t ę p c y  i o d s p r z e d a ją c y  p o s z u k iw a n i .

z watą Salvesol.
Tutki cygarctowe egipskie, ozdobne

dla wybrednych smakoszy.
P a l ą  s ię  r ó w n o  i le k k o ,  n ie  c z e rn ie ją ,  s m a k  m a ją  
ł a g o d n y ,  n ie  s p a la j ą  się  s z y b k o ,  w s k u te k  togo  dym 
j e s t  c h ło d n y ,  co j e s t  w ie lk ą  z a le tą  t u t e k  c y g a r e to w y c h  
K a ż d y  p a lą c y  ty to ń ,  chc ąc  u n ik n ą ć  z a t r u c i a  n i k o 
ty n ą ,  w in ien  p a l ić  ty lk o  w  c y g a r n ic z k a c h  sz k la n y o h  
z w a tą  >lia lyesol L  p o c h ła n ia  o n a  n ik o ty n ę ,  a  w ięo  
u s u w a  je j  sz k o d liw e  d z ia ła n ie .  — O ry g in a ln y  p a k ie -  
c ik  > W a ty  Salvesol< w y s ta rc z a  n a  200 — 400. p a p i e 

rosów  lu b  cyga r .
10. c y g a r n ic z e k  s z k la n y c h  1. K o r .  20. jkS — Pakieoik 
w a ty  „ S a lv e so L  Ho. lu b  60. bal. — 1000, tutek c y 

g a r e to w y c h  >Dalmios< 3'20. K o r .

W y r o b y  te  poleca: 5 —  10

Zakład przemysłowy wyrobów paoierowycli „Noris" 
Mr. W. Bełdowski, K r a k ó w .

D o n a b y c ia  w S a m b o r z e  u p. A l te r a  L ie b e r m a n n a .

Po tym szyldzie 

poznaje się 

sklepy

w którycb  

sprzedaje się  

Singera maszyny  

do szycia.

Singer Co To w. Akc, 
m aszyn do szycia

Sambor, ul. Kopernika 4.
Fil.o we wszystkich większych m iastach.

I l w a n a f  szystkie w innych składach maszyn do 
U n a y p .  szycia pod nazwą „Singer* oferow ane  
maszyny, zbudowane są według jednego  z naszych s ta r 
szych systemów, który us tępuje  naszym nowszym sy 
stemom maszyn familijnych tak co do konstrukcyi, j a 
koteż sprawności i trwałości. 8

ZARAZ DO SPRZEDANIA!
7. wolnej ręki

w  REALNOŚĆ "*•
'■pruj ul Kośekifiiln l. P'. (dawniej Lwowska 106.)

WIADOMOŚĆ TAMŻE. 7-7

: ~ x ~ x c z z x ~ x ~ x 7 \

M am zaszczjt  zawiadomić Szan. P .  T .  X  
Pul >1 i ( •/.kość, Luk S am borską ,  jako też  zam ie j
scową, ż« z dnie in 2o. listopada 1907. r.

U T W O R Z Y Ł A M  P R A C O W N I Ę

WYROBÓW POŃCZOSZKOWYCH
W yroby po-wyższe uskuteczniam  t y l k o  

z n a j l e p s z e g o  in a t y r y a ln .
rSńwiW/"iie mi rolioty uskuteczniam sta

rann ie ,  sum iennie  i na czas oznaczony.
Polecaj ic się łaskawej pamięci,  u p r a 

szam najuprzejm iej o ła skaw e poparc ie  mej 
pracowni a s ta ran iem  mojem będzie pod każ
dym wzklęd.un Szan. P .  T .  Publiczność za
dowolić. Z głębokim szacunkiem 18—52

A N N A  S I W A K
w Samborze,  rynek  1. 33., w do rru  p. Neuberga.

;xcn=x~x:
Pierwszorzędny ZAKŁAD POt iZEBOWY liliputy Bnkietyńskiej

w  SAMBORZE. N a  u s ł u g i  w  k a ż d e j  c h w i l i  d n i a  i  NOCY. . I Z
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1 N A  K A S Z E L  *
kto się nie leczy, dopuszoza się I  

powolnego samobójstwa I
K A I S E R A I

piersiowe karmelki
eks truk t słodowy, bardzo sma
czny wypróbowany przez le
karzy i zalecany przeciw k a 
szlowi, chrypce, katarom, za- 
flegmieniu i katarowi gardła.

A P » |0  notaryalnie uwierzy- 
telnionych świadectw 

stw ierdza skuteczność tego 
leczniczego środka. 54
Paczki po 20 i 40 hal.

P u s z k a  8 0  h a l.
u S.W. L a n g in g e ra ,  i w aptekach 
pp. J .  Pankiewicza, H .  W ohla  i 
J .  Lepiankiewioza w Sam borze  i 
w aptek. G. F. TobiaszJSa i E .G .  

E e in a  w Drohobyczu.

Z O F Ifł/B ie^ lfT D ec te i
Przez W y so k ie  c. k. N am iestnictw o  

koncesyonowane

Biuro podróży 
7 i spedycyjne

Zofii Biesiadeckiej
O ś w i ę c i m ,  (dworzec)

sprzedaje bilety okrętowe 
I., I I .  i I I I .  k lasy

do Ameryki i Kanady
oraz bilety  ko le jow e am erykań

sk ie  i kanadyjskie.  
P ro sp ek ty  darmo i opłatiiie.

Starszego lekarza  sztabowego i fizyka dra G. Schmidta 
S Ł Y N N Y

OLEJEK SŁUCHOWY
usuwa chwilową głuchotę, cieczenie z uszów, szum 

w uszach i przytępiouy słuch nawet w zastarzałych  
wypadkach. Sprowadzić można za 2. złr. flaszkę z op i

sem użycia, przez aptekę

ZEC. E  1 7  B  L  .A . ,  89
przedtem

Z. Ruckera we Lwowie.

Z A  S P Ł A T Ą  W B A T A C H !
W © * ! ? !  Ł  1  tudzież K L E J N O T Y  *e

r .ło ta  1 s r e b r a  wysyła k a ż
dem u za sp ła tą  w ra ta ch  miesięcznych od 3. koron  
począwszy d o m  w y s y ł k i  z e g a r k ó w  H E N D L  

w e  l Y i e d n i n  I X | I .  P e r z e l l a n g a s s e  Nr. 2 5 .  
Cennik za n ad esłan iem  marki pocztowej. 4'2-150

<xxxxxxxxxxxxxxxxxx»
M. Gorkij. R Z E Z  Z Y 0 0 W u

T łu m a c z y ł  T. G, — Nakładem  S tan is ław a T ro ja n a  w Sam borze  
Do nabye ia  pe 3 0  b. w k s i ę g a r n i  F. M. F E R E N T Z A  

i w d r u k a r n i  Schwarza i T ro ja n a  w Samborze.

Filia  : W yłącznej sprzedaży na wschodnią G alicyę

krajowego węgla kamiennego
z k o p a lń : Gwarectwa Jaworzn ick iego  

J .  E. A n d rze ja  hr. Potockiego we Lwowie *
założona w dniu  1. lipca 1905 w Samborze Jłlich 1. 1 

pośredniczyć będzie w d ostarczan iu  p o w ia to m : 
Sam borskiem u i s ta rosam borsk iem u ~ ^ 7"  f ł T . T  
kamiennych w ład u n k ach  (na razie tylko) wagonowych  
opłacone do stacyi kolei w Samborze po następujących  
cenach za wagon (o 10 .000  K g .) obow. od 1110. 1907,

I. W ęg le  g ru b e  z Jaw o rz n a  250 K. — h
II. „ kostkowe I. „ 250 „ —  „
H I . ,  „ II. „ 225 „ —  „
IV. „ o rz tc h o w e  I .  * 200 „ — „

V. W . orzechowe II. 180 K . — h. VI. W ęgle  mialowe 160 K . —

C ena powyższych gatunków  węgli z J a w o rz n a  dla 
odbiorców z m agazynu  kolejowego w Starym Samborze 
wyższą będzie na  wagonie o 10 K . ,  a węgli ze Sierszy 
o 7 K .  30 h. od  ceny w Sam borze .  W  magazynie kolo* 
jowyrn Dublany Kranzberg cena każdego wagonu wyższą  
będzie od Sam borskiej o 9 '90  K .  dla w ęgli z J a w o rz n a  
wreszcie c’la stacyi Nadyby Wojutycze cena d la  w ęgli 
z J a w o rz n a  wyższa na wagonie od ceny w Sam borze  

o 5. K o r .  10 h.
Ł askaw e zamówienia przyjmuje dyrek to r  filii 

Stanisław Stefanowski.

R O Z K Ł A D
ważny od 1, maj

P rzyjeżdżają (© 1( 5 )
z D rohobycza: 6 58 rano 
li '2)  przodpołurtniom 
6'54 wieczór 
2-32 w nocy. 
z Chyrowa: 5'42 rann 
11-20 przedpołudniem  
6-40 wieczór 10.01 wioczór 
3 07 rano.
ze Lwowa-. 8 1 1  rauo 
1115 p r ied p .  G'45 wieczór 
100 w nocy 
ze S ia n ek:  8'01 rano 
1100 p rzedpołudniem  
6.30 wieczór 
2 R udek;  6 30 rano. ( 2 / ^

*

Tutki cygaretowe 
„ N O R I  S“

z watą chemicznie czystą, 
są w powszechnem użyciu.

Z aw dzięozam  to  tej o k o liczn o śc i, i e  do ioh w yrob u  
u ży w a m  najlepszej b ib u łk i, zrobionej z w łó k ien  ro 

ślin y  „C hm iel, le  H o u b lo n “.
W yrab iam  tak  k lejone, j a k i  n ie k le jo n e  (m aszyn ow e) 
N a d a ją  s ię  do w sze lk ich  sz la ch etn ie jszy ch  ty ton iu  
S m ak  ich  je s t  ła g o d n y  —  dym  ch łod n y , n ie spra

w iają  p ieczen ia  w krtani i  na jęz y k u ,

D la  zw o le n n ik ó w  tu tek  k lejon ych  polecam : „Le 
H o u b lo n - N o r is “ z watą, Są on e w yb orn e i ozn aczon e  
l i t e r ą  K. — K a ż d y  p a lący  ty to ń , ch cąc u n ik n ą ó  z a 
tru cia  n ik o ty n ą , w iu ien  palió ty lk o  w  cygarn iczk ach  
tszk la n y ch  z w atą  „ S a lv eso l“ —  p och łan ia  ona n ik o 
tynę, a w ięc u suw a jej szk o d liw e  d zia ła n ie . 10. cy 
garn iczek  szk la n y ch  1. K . 20. hal. P a k iec ik  w aty  

„ 8 a lv eso l“ 30. lu b  60. hal. 5— 10

Zakład pri

Mr. W. Bełdowski, Kraków.
D o n ab yc ia  w  S am b orze u p. A ltera  L ieb erm an na.

J A Z D Y
a 1907.

Odjeżdżają
doDrohobycza: 11*35 p r ied p  
G'55 wieczór 
10 06 wieczór 
3 1 1  rano
do C h yro w a : 7'0H rano 
1140 przedpołudniem  
4 05 po po łudniu  
7 20 wieczór 
!-10 w nocy
da L w o w a : 5*47 8T 8  rano 
ll'45 p rzedpołudniem  
7'05 wieczór 
do S ia n ek :  S*30 rano 
12 50 w południe  
7 '10 w ieczór

Nowa polska F A 11K A tutek C K G A R E T B W yC H
„Ś W I T“

we Lwowie, przy ulicy Miłkowskiego L. 2.
Odznaczona za wyroby swoje na wystawie przy

rodniczo lekarskiej i hygienicznej zjazdu Lekarzy i Przy
rodników polskich —  uchwałą z dnia 25 . lipca 1907. 
m edalem  bronzowym —  rozszerzyła i zaopatrzyła się w 
doborowy towar najlepszej marki z najprzedniejszych  
fabryk francuskich i krajowych.

Z  tytułu tego zjednuje sobie coraz szersze koła 
odbiorców nie tylko w kraju, ale uzyskuje z każdym  
dniem silniejszy zbyt w wywozie do krajów południo
wych monarchii i poleca Szanownej publiczności wyroby 
swoje jako tutki zdrowotne. — Wyrób krajowy.
■O T  TUTKI te znajdują się już w handlu 
8 — 52 p. Zacharskiego w Samborza.

t t M t
Handel galanteryjny 

i skład obówia
Z A R A Z  da S P R Z E D A N I A .  —  Bliższa wiadomość 

w drukarni u. p. St. Trojana w Samborze. 12

Zarząd sprzedaży nawuzdw s z t r a y c l i  w Samborze
stow. zar. z ogr. por. utrzymuje na składzie w realność 
pod 1. 1. na Blichu (W yspa) w Samborze wszelkie gatunki

nawozów sztucznych
jak mączki kostne, superfosfaty z czystych kości i mi
neralne tudzież mączkę żużlową Thomasa w  eem io  
n a b y c i a  —  i pośredniczy w zbiorowych, całowagon®- 
wycli zam ówieniach tych nawozów, celem  zaoszczędzenia 
P. T . Rolnikom  kosztów przewozu. —  Naw ozy sztuczno 
sprowadza Spółka handlowa przez Związek handlowy 

K ółek  rolniczych w K rakow ie.

Zmiana lokalu.
Mamy zaszczyt zawiadomić Szanowną P . T .  P u 

bliczność tak Sam borską jakoteż zamiejscową,

iż z dniem 1. sierpnia 1907. przeniesioną została
istniejąca od roku 1885.

D R U K A R N I A  
Schwarza i Trojana

do kamienicy

Samborskiej Kasy Zaliczkowej
w Samborze, w rynku L 22.,

gd iio  Uś wykonuje w uelk io  lam ów iem a w aakrea satuki
drukarskiej wchodzące jakoto:

Czasopisma, dzieła i broszury wszelkiej objętości 
i w różnych językach. Tabele biurowe, gospodarcse, 
przemysłowe i t. p. Listy, kowerty, karty koreep. 
i rachunki. Bilety wizytowe i zaproszenia w eselne, 

Afisze wszelkiej w ielkoici i w różnych kolorach
po cenach umiarkowanych.

Dziękując wielce Sz. P . T . Publiczności za do- 
tychucaeowe poparcie, upraszamy najuprzejmiej o dal 
aae łaskawe względy, a staraniem uaszem będzie wszel
kim wymogom Sc. P .  T . Odbiorców zadość uczynić.

Z  głębokim  szacunkiem
Schwarz i Trojan.

mr Z M I A M A  L O K A L U ,  t m
Mam zaszczyt zawiadomić Szanowną P . T . P u 

bliczność tak Samborską jakoteż zam iejscową

IŻ Z DNIEM 1. LUTEGO 1908.
■ 9*  PRZENIESIONY JUŻ ZOSTAŁ 

Z A K Ł A D

F K Y Z Y E R S K O -P E R U K A R S K I
do kamienicy Wolfa Bergnera (obok handlu ko
rzennego Wgo Pana SZLAGORA) w Samborze, 

w rynku I. 39.
Dziękując w ielce Szan. P . T. Publiczności za do

tychczasowe poparcie, upraszam najuprzejmiej o dalsze 
łaskaw e względy, a staraniem moim będzie wszelkim wy
m ogom  w zakresie fryzyersko-prerukarskim Szan, 
P . T. Publiczności zadość uczynić.

Z Wysokiem pow ażaniem

SZYMON BURSZTYN
4-13 właść. zakładu fryzyersko-perukarskiego.

» O O O Q O O O O O O O O O O Q < Q O P  

■  n — » i ■ w s  n  st s u
V  kaióom mieszkania najsilniejszą

wilgoć i grzyb
nasuwa s i t  ptentewanym sposobom zapomooą

„<&LM®a¥inr
•d lat 10-ein wypróbowanego   s

 -  ------- - i niezawodnego środka
PATENTOWANE NIEPALNE

„PŁYTY SŁOMIANE"
* fabryki „ H Y ( łI K N A u 

do budowy ścian działowych, (głosu  nieprzepuszcza- 
jących) domków, willi, baraków, wież naftowych, 
baszt wiszących, erkierów, wykładania ścian d re

wnianych i budowy pokoi na strychach.
Tysięce metrów kwadratowych spotrzeb wano 

już do budowy we Lwowie i na prowincyi. 
Zam ówienia przyjm uje:

Spółka handlowa w Samborze
Blich 1. 1 W yspa. g

Powiększony handel galanteryjny

A lfreda  Skowrońskiego
POLECA

wielki wybór nowośoi galanteryjnych i norymberskich, 
obuwia z najlepszych fabryk, 

bielizny męskiej, krawatek, kołnierzyków i manszetow. 
skład perfum i mydeł wyrobu krajowego i zagraniez. 

Czapki studenckie i odznaki 
po cenach u m f a r k o w o n y e h .  82

Z drukarni Schwarza i Trojana w Samborze.


